Wydanie poranne 


Frzedpłata 
sa „os Narodu“ wypozi 
w Krakowie: miesięcznie 
zor. 8—. Za odnoszenie 
ła mieszkania dopłaca się 
80 hal. miesięsznia. 


Adros Redakcji i Admini- 
mwracji: róg ul. św. Krzyża 
Mikołajskiej 1. 7. 
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DZIENNIK POLITYCZNY, ZAŁOŻONY W ROKU 1893 PRZEZ JÓZEFA ROGOSZA. 


REDAKTOR NACZELNY: Dr. ANTONI BEAUPRE. 


Wydanie poranne 
Pravdpłąta 


na „Głos Narodu“ wynosi 
mu prawlseji: miesięcznie 
kor. 2:70. W państwie nie» 
mieckiem kwartalnie: 10 
koron. W innych państwach 
kwartalnie koron 19'—. 


Numer pojedynczy zwykły 
k 


6 kal 
Numer niedzielny ilustro- 
wany 16 b. 


Bgłomenia (inseraty) przyjmujs upoważniony przedsiębiorca tego działu p. Włedzimierz $tryskarski w biurze inseratowym „Głosu Narodu“ róg ul. św. Krzyża i Mikołajskiej 1. 7 

DZ miejsca wiersza drobnem pismem (petit) za piez~ywy Taz 16 halerzy, — za każdy nastąpny raz 12 kalerzy. — Nadesłane po 60 halerzy, od wiersza xa każdy raz. — Śluby 

askrologi ste. wierws ©0 hal. Zamiejscowe ogłoszeni. „rzyjmuje we Lwowie S. Sokołowski, pasaż Hensmanna, w Wiedniu Hasenstein % Vogler (także w Hamburgu, Frankfureie 
nad Menem, Berlinia, Lipsku, Wrocławiu). — M. Opelik, R. Mosse, M. Dukes, H. Schalek, w Paryżu C. Adam rne de Varenne 88. 


Nr. 2 


Straszna katastrofa. 


Wielki pożar teatru w Chicago. 

Telegramy nie dały w całości wyobrażenia 
o strasznem nieszczęściu, którego widownią był 
przed 3 dniami teatr Iroquois w Chicago. 

W środę popołudniu, dnia 30 grudnia zebra- 
ło się na przedstawienie pantominy i baletu 
„Sinobrody*, 1200—1300 osób, przeważnie ko- 
biet i dzieci, w nowym teatrze, ctwartym do- 
piero 26 listopada. Sztuka miała niezwykłe po- 
wodzenie dla Świetnej wystawy, którą sprowa- 
dzono əż z Londynu, to też sala teatra była 
prawie pełns i jak zwykle ma przedstawieniach 
popołudniowych widać było wszędzie różowe 
twarzyczki dzieci, wpatrzonych z zachwytem w 
cuda na scenie, bez przeczucia, jaki je za 
chwilę straszny los czeka. Rycerz „Sinobrody*, 
którego przedstawiano, jak w rzeczywistości tak 
i ze sceny straszną Śmierć dzieciom zgotował. 
Postać „Sinobrodego* jest wzięta z historji, z 
wieków średnich. W XIII wiekn żył rycerz, 
który zwabiał do siebie małe dziewczątka i mło- 
dych chłopców, podrzynał im gardła i pił ich 
krew. Podobny koniec czekał dzieci i w teatrze. 
Za chwilę teatr miał być widownią okrutnego 
mordu, którego sprawcą był — ogień. 

i Pali stę. 

W teatrze przedstawiają właśnie noe księży- 
rowa. Nagle zajmują się. dekoracje malym, plo- 
mieniem. Publiczność na razie nie zdaje sobie 
sprawy, ale instynktowny niepokój ją ogarnia. 

Powstaje szmer; natychmiast jeden z akto- 
rów zwraca się do widzów, prosząc donośnym 
głosem, aby pozostali na miejscach. 

Dzieci patrzą na płonące dekoracje z zachwy- 
tem, na galerji przechylano się, aby lepiej wi- 
dzieć, czy się pali. W tej chwili jedna z kobiet 
siedzących na parterze, krzyknęła: „pali się“. To 
jedno słowo wywołało meszezęście. Wszystko 
rzuciło się ku wyjściu, strach obłąkany ogarnął 
wszystkich. Kobiety chwytały dzieci na ręce i 
leciały z niemi ku wyjściom, mężczyźni brutal- 
nie rozpychając się pięściami, powaiali kobiety 
i dzieci na ziemię. Po ciałach upadłych, depcząe 
i tratując bez litości pchał się i cisnął tłam, 
walezący ze sobą © życie. 


Na scenie usiłowano spuścić kurtynę z asbe- | 


stu, aby odciąć pożar od widowni. Nie dało się. 

Kurtyna z powodu przeciągu spadła tylko 
do połowy, ciśnienie powietrza powstałe z po- 
woda przeciągu, jaki wywołały otwarte drzwi 
od sali i od kniis, przycisnęło ją. Aktorzy, aktor- 
ki, chór, wszysey pouciekali. Płomień buchnął 
z niedającą się opisać szybkością i siłą na salę 
i udusił w'=la, zanim mieli czas powstać z miejsc. 
Na galerji rzucono się z takim impetem ku 
drzwicm, że jedni drugich przewracali, aby po 
upadających ciałach spadać z przeraźliwym krzy- 
kiem ze stromych schodów i ginąć. Inni skakali 
z wysokości na parter, chcąc się ratować i gi- 
nęli. Straż pożarna uciekła, szał trwogi i ją o- 


rngł. 
j Wybuch. 

W 20 minut od chwili, kiedy się pierwszy 
płomień ukazał, dał się słyszeć straszny, przera- 
żający huk i cały dach ze sufitem wyleciał w po- 
wietrze, raniąc, zabijając i grzebiąc w gruzach. 
W całem mieście, w najdalszych zakątkach by- 
ło go słychać. W domach sąsiednich powypada- 
ły okna, na ulicach odłamy raniły przechodniów. 
Na tę doniosłą salwę, która dała znać mieszkań- 
tom Chicago, że setki ich dzieci, żon, matek, 
ojtów, krewnych poniosło straszną Śmierć, tysią- 
ge się zbiegły i rozpoczęto akcję ratunkową. 

Z górą 700 trupów. 157 rannych. 

Straż pożarna udała się do wnętrza teatru, 
ratować kogo się da. Wszystkie kurytarze na- 
pchane zwęglony mi, zmiażdżony mi trupami, które 


tworzyły niekształtną maie. Schody i kurytarze | 


galeryi były zapchane trupami na 12 stóp wy- 


Kraków, Sobota dnia 2 Stycznia 1904. 


Rek XII. 


soko, tak, że ratujący mieli górę ofiar nad sobą. 


Niestety nie wielu żyło jeszcze, jednych udusiły 
gazy, drugich ludzie cisnący się, innych spalił 
na węgiel ogień. Straszny, przerażający widok: 
twarze wykrzywione bólem i trwogą przedśmier- 
tną, odzież podarta w strzępy, czaszki pogru- 
chotane, a zwłoki jakiegoś mężczyzny na sztuki 
rozdarte i głowa odpadła od tułowia. 

Matki, ojcowie, dzieci i krewi ofiar łkali gło- 
Śnym płaczem i sziochem, załamując ręce, wre- 
szcie przedarli kordoni wdarli się do teatru wy- 
ciągać trupy. 

Na zewnątrz teatru na balkony wydostało się 
kilkadziesiąt osób, ale nie było drabiny. Tych, 
którzy byli na przodzie zrzucali cisnący się z 
tyłu z wysokości kilka pięter na bruk, gdzie 
znaleziono zniekształcone masy ciał, mózgi wy- 
padłe z pograchotanych czaszek. Niewiełu ska- 
czących pochwytała nadbiegła straż pożarna w 
podstawione płótna. 


Opowiadania naoczńych świadków. 

Biskup Failows, który jak prosty strażak rg- 
tował, powiedział: Niech mnie Bóg zachowa raz 
drugi od takiego widoku, byłem na krwawych 
pobojowiskach, ale nie takiego nigdy nie wi- 
działem. 


powstrzymać panika ogarząła nas. — Uciekano, 


własne dzieci ocalił, biegł dać pomoc innym. — 
Zastał same zwłoki. Mówił z płaczem, że nie 
może patrzeć na matki i dzieci, które poginęły. 

Reporter z dziennika pisał: kilku z nas prze- 
dostało się na galerję i kiedy byliśmy jaż u 
drzwi idący przodem krzyknął: „Na rany boskie 
nie chodźmy po twarzach*. Drzwi były zapcha- 
ne trapami kobiet po nad nasze głowy. 


Hyeny pogorzeliska. 
Kilkadziesięciu złedziei aresztowano i znale- 
ziono u nich klejnoty i pieniądze, złupiono przez 
nich trapom i rannym. Nawet Kosze mieli z so- 
bą, w które ładowali skradzione przedmioty. 


Przyczyny pożaru. 

Teatr Iro-QQuais był jednym z najpiękniej- 
szych w Chieago, których miasto posiada kilka- 
naście. Nazwę otrzymał od plemienia, które prze- 
ciw białym walczyło na tem miejscu, gdzie dziś 
stoi Chicago. Położenie teatru było bardzo do- 
bre, gdyż znajdował się blizko wybrzeża jeziora 
Michigan. Zbudowano go w ubiegłym roku na 
wzór paryskiej Opery komicznej; przy badowie 
zastósowano wszystkie nowoczesne zdobycze te- 
chniki, oraz wszelkie środki bezpieczeństwa. — 
Budowa kosztowała około 200.000 funtów szter- 
lingów. 

Teatr Iro-Quais miał 4 piętra i po każdej 
atronie 8 lóż — oraz ogółem 1700 miejsce sie- 
dzących, które w dniu katastrofy były wszystkie 
wysprzedane. Teatr otwarto zawcześnie. — Nie 
wszystkie schody i wyjścia byży wykończone; 
publiczność znaia zaledwie kilkanaście, chociaż 
było ich kilkadziesiąt. 

Tak wyglądał teatr, winę zatem ponosi dy- 
rekcja teatru, która nie Czekając aż wszystkie 
urządzenia będą wykończone, dla „businessu“ jak 
pajprędzej zaczęła dawać przedstawienia z de- 
koracjami łatwo zapałnemi. Jest także przynaj- 
mniej dla nas i zachodniej Europy wprost nie- 
zrozumiałem niedołęstwo straży pożarnej, która 
Straciła znpełnie przytomność i uciekła. 

Bervpośrednią przyczyną strasznej katastrofy 
była, alko 1) zła izolacja drutów elektrycznych, 
od których się zajęły dekoracje, albo 2) pęknię- 
cie gazometra z calcium. Ogromną detonację, 
ktćera wysadziła dach w powietrze, spowodował 
wybuch gazów z gazometrów w piwnicach. 


Powszechna żałoba. 

Nietylko tysiące, które straciły swoich, ale 
cała Ameryka północna okryła się żałobą. Pre- 
zydent Stanów Zjednoczonych Roosevelt, amba- 
sady, reprezentacje miast i stanów, wyrazili 
współczucie. Giełdy w Chicago, Dalad i Toledo 
zamknięto. Miejsca brakło dla zmarłych w do- 
mach żałoby, więc trzymają zwłoki po restaura- 
cjach. Ofiarowano znaczne samy dla rodzin ofiar, 
ale miasto Chicago dumnie odpowiedziało, że sa- 
mo tem się zajmie. Jest rzeczą wprost niepraw- 
dopodobną do zrozumienia, że z 1200 — 1300 
osób, które były w teatrze, prócz 240 aktorów, 
tylko 200 — 300 osób ocaliło życie. 


2 dalekiego V Wschodu. 


Wojenne odgłosy przycichły cokolwiek, głó- 
wnie z tego powodu, że Rosja cofa się na 
całej linji. Rząd wydał prasie odpowiednie 
hasło i oto wszystkie dzienniki przemawiają te- 
raz w duchu bardzo pokojowym, nie szczędząe 
nawet komplementów Japonji. Zresztą i w spo- 
łeczeństwie rosyjskiem oFudziła się reakcja prze- 
tiwko zapędom partji wojennej, tem bardziej, że 
Rosja jest zupełnie nieprzygotowana i wojna z Ja- 
ponją mogłaby ją narazić na dotkliwe klęski i 
na utratę obecnej pozycji nad Oceanem Spokoj- 
nym. Być może, że Rosjanie pragną zyskać na 
czasie i przewlec wybuch wojny do późnej wło- 
sny, ale w każdym razie nie ulega wątpliwości, 
że z Petersburga wieje wiatr pokojowy, a rząd 
rosyjski gotów jest do daleko sięgających ustępstw 
na korsyść Japonii. 

Przygotowania wojenne prowadzą się jednak 
dalej i obie strony robią wielkie wysiłki, aby 
sebrać jak największy materjał wojenny. O tych 
wypadkach otrzymaliśmy następujące telegramy: 

Londyn 2 ‘stycznia. Według telegrama z Port- 
smouth dwa krążowniki odesłano do doków ce- 
lem przygotowania się do służby na zagrani- 
cznych wodach. Jak słychać krążowniki te odej- 
dą do Chin. Wojenny krążownik „King Alfred* 
odjeżdża jutro do stacji angielskiej na wodach 
chińskich. Wedłag telegramu z Dublina jednoro- 
czniacy z rezerwy marynarki otrzymali rozkaz, 
aby byli gotowi do natychmiastowego, wstąpie- 
nia do słażby na krążowniku „Mełambas* w ra- 
zie rozkazu mobilizacji. 

Tokio 2 stycznia. Z Seul donoszą, że tamtej- 
szy rosyjski poseł czyni starania, aby dwór ko- 
reański nakłonić do wydzierżawienia Mazampo 
Rosji, jako stację dla floty. Niepokój w poładnio- 
wej Korei trwa dalej. 


Z TEATRU. 


Teatr miejski. 
„Dom ctwarty“ Bałuckiego. 


Najlepsza komedja Bałackiego ma świetne 
tradycje na naszej scenie. Autor stworzył tam 
szerokie pole popisu dla naszych najlepszych a- 
ktorów. Fikalskiego stworzył niegdyś Arwin, 
pierwszorzędny talent komiczny, którego zastą- 
pił niezrównany Sołski; małe arcydzieło komi- 
zma i charakterystyki dał Kamiński w roli Fu- 
jarkiewicza. Przepyszną Pulcherją była pani 
Wojnowska, wreszcie pp. Węgrzyn, Frankel i 
Siemaszko upamiętnili się w innych mniejszych 
rolach. Po ustąpieniu tych artystów zachwiał się 
i humor „Domu otwartego*; teraz może nastą- 
pić odrodzenie przez nowe siły i nowe pomysły. 

P. Leszczyński jest widocznie obdarzony nie- 
małym talentem charakterystycznym. Ma on sil- 
ny, naturalny humor i duży temperament, który 
potrzebuje tylko odpowiedniego kierownictwa. — 
W sobotę grał Fikalskiego bardzo dobrze, oży- 
wiając całą sztakę i pobudzejąe widzów nieu- 
stannie do głośnych wybuchów śmiechu. Traci- 
my w nim może przyszłego Żelazowskiego, ale 


dnia 2 stycznia 


zyskujemy prawdopodobnie nowego Kamińskiego. 
Również p. Przybyłowiez był doskonałym w roli 
Fujarkiewicza, wprowadzająt do niej różne, d>w- 
cipmie obmyślane szczegóły. P. Zalwerowiez był 
zamaszystym i sympatycznym wujaszkiem, p. Wa: 
lewski jak zawsze wybornie opracował epizody- 
czna rolę niemądrego młodzika. Z dawnej obsa- 
dy wymienić należy p. Sobiesława, panią Jat- 
kiewicz, panią Wójcieką i p. Jejdego. 
Publiczność bawiła się doskonale, i tak teatr 
zakończył wesoło i pomyślnie stary rok. 


KRONIKA. 


Nabożeństwo. Konkluzję na zakońezenie roku w 
kościele 00. Franciszkanów celebrowat J. Em. książę 
kardynał Pazyna. 

W kościele Marjackim celebrował konkluzję ks. 
prałat infułat J. Krzemieński. 

W Nowy Rok nabożeństwo celebrował ks. prałat 
Krzemieński. Kazanie w czasie sum; wypo wiedział 
O. Cosel T. J. Przez całe nabożaństwo chór Marja- 
cki śpiewał stosowne kol:dy. 

Rada miasta odbędzie posiedzanie zwyczajne w 
poniedziałek dnia 4 b. m. o godzinie 5 po południu. 
Na porządku dziennym sprawozdanie komisji inwe- 
stycyjuej w przedmiocie rokowań z Towarzystwem 
tranwajowem o wykupno kolei elektrycznej. 

Noc Sylwestrowa. Pierwsze zabawy karnawało- 
we odbyły się w Krakowie i w Podgórzu. W Kra- 
kowie Resursa urzędnicza, jak co roku urządziła 
i w tym roku okazałą zabawę, którą rozpoczęło 
przedstawienie sceniczne jednonktówki „W Szczawni- 
cy*, wybornie odegraną przez kółko amatorskie, po- 
czem pp. O. i S. zabawiali bardzo liczną publiczność 
resursową humorystyczaemi monologami i kupletami, 
a po produkcjach rozpoczęła sięzabawa przy dźwiękach 
muzyki 56 pułku — wśród której tańce prowndził 
p. Karol Dawidowski. Do kadryla i mazura stawało 
przeszło po 80 par bardzo dorodnych panien i ka- 
walerów. 


4, Z nd-rzeniem północy, prezes p. Edm. Klemen- | 


miewicz w otoczeniu eałeg» wydziału składał wszyst- 
kim członkom życzenia Nowego Roku, a płci pięknej 
specjalnie życzył „dużo zdrowia — dużo pieniędzy 
i dużo miłości”. 

Zabawa przeciągnęła się do samego Świtu. 

W „Sokole“ odbyła się w górnej sali pierwsza 
wieczornica tanaczna przy dźwiękach własnej orkie- 
ztry. Tańce prowadzili druhowie Kowalski 1 Geor- 
geon. Do kadryla i maznra stawało po 60 pa 

O północy zsgrzmiał chór wiwatów i siłsdaau 
sobie wzajemne Życzenia; zabawa prze siągnęła się 
do rana. 

Bawiono się także w „Przyjsźai* 
watnych kółkach rodzinnych. 

W sali Goetza w restaurasji p. Facka przy ulicy 
Lubicz, zebrały się setri gości premjowaaych całemi 
dzie iątkami butelek szampana. Wszystkie s oły i sto- 
liki tak w sali, jak i na galerjach; były szczelnie 
obsadzonej słuchano Świetnych produkcji muzycznych 
orkiestry 100 pułkn piechoty. 

Wspomnieć wreszcie wypada o zabawie Sjlwe- 
strowej w „Gwiaźlzie*, gdzie zię zarazem odbyła 
tómbola, ale zabawę oziębiał mróz siabo ogrzsnego 
lokalu. 

Pożegnanie. Urzędnicy kolejarze żegnali mk 
dworcu wczoraj wieczór odjeżdźyjącego do Staniał1- 
wowa Radcę Piaseckiego przyczem wręcono jego żo- 
mie kilka bakietów z żywych kwiatów. „Czytalnia ko- 
lejona* wręezyła pani P. śliczne róże osadzone na 
korku na kształt skały z zakładu ogrodniczego Św. 
Józef. Prawdziwa to nowość w przemyśle ogrodniezym. 
Wogóle całe pożegnanie miało charakter prawdziwie 
serdeczny ; p. Piasecki zagaił zgromadzonych serdecz- 
nem słowem: Do widzenia. 

Żywa szopka w naszym „Sokole“ układu Oska- 
ra Kolberga uzupełniona przez Włodz. Tetmajera mo- 
tywami rzewnymi ludowymi będzie przedstawioną we 
środę d. 6 bm. popoł. o godz. śej. Nie należy wąt- 
pié, że publiezność nasza jak zwykle licznie pospie- 
szy na to sielskie widowisko rdzennie polskie pełne 
rzewnych scen. Bilety do nabycia w handlu P. Ra- 
dnickiego (linia A—B) gdzie również zamawiać można 
z prowincji. h 

Nowy Rok. Pogoda w dzień noworoczny dopi- 
sała bardzo piękna. Temperatura dosięgała rano do 
8 stopni niżej zera; ku wieczorowi mróz nieco zła- 
godniał. , 

Przez cały niemal dzień młodzież używała sportu 
łyżwowego na wybornej ślizgawoe w „Sokole“ i na 
stawie w Parku Krakowskim, gdzie przygrywała mu- 
zyka wojskowa. h 

Od wczesnego rana składano życzenia noworocz- 
ne wybitnym ogobistościom, dyrektorom banków, a 
nojgorliwiej winszowali stróże kamieniczni gospoda- 
rzom i lokatorom. Dalej winszowali różni woźni, li- 
stonosze, kominiarze, pschołsy magistratu, stróże x0- 
oni, a nadewszystko, wszyscy kelnerzy po restaura- 
cjach.  nowinarowań zań  maiwiecej _ korzystali 


„KALOSZE 


i wielu pry- 


© 


— rosyjskie = 
i amerykańskie 


„GŁYS NARODU* 


szynkarze, czego dowodarh, że humory były podme- 

cone u gratolantów i tojtak dalece, że się ta i ow- 

dzie nie obeszło bez poczjubienia. Jeden z takich gra- 

tulantów wpada na inspekcię policyjną, czerwony 

jak ówik, żaląc się, że y linji A B dostał trzy ra- 
i 


zy w pysk i nie wie $i kogo. 
— A pan ile razy Favrzyłeś! — pyta komisarz. 
— A nie wiem — była odpowiedź. 


Trujaze grzyby. Ż.dzi w Krakowie o rzekomo 
zatrnte cukierki napadli aa Kazimierzu Bogu ducha 
winnych artystów i kilka osób pokrwawili, a poka- 
zało się, ża cała historja o zatrutych cukierkach by- 
ła po prostu wymysłem, aby upozorować zacnwałą i 
prowokującą napaść „goimów*. Tymczasem zdarzył 
mię fakt w Krakowie, który naprawdę groził otra- 
ciem chrześcijan przez żyda. Ow Wolf Senoecn, han- 
dlarz z Wiśnicza, przywiózt d» Krakowa worek, w 
którym znajdowało się kilkanaście wiaaków susz- 
nych grzybów, które żyd w dzień wigilijay starał s.ę 
sprzedać na targu. 

Na szczęście zjawił się dość wcześnie komisarz 
targowy p. A. Buczyński, atóremu B.ę te gczyby wy- 
dawały podejrzane; polecił więc usunąć je z targu i 
przesłał do zbadania chemikowi miejsciemu drowi 
Lambergeiowi, który skonstatował, że pomiędzy grzy 
bami było mnóstwo tcują:ych. Po skonfiskowaniu, od- 
dano sprawę sądowi, który żyda skazał za przekro- 
czenie na 10 kor. grzywny! ? 

Zastanowić sę należy, dlaczego tak lekka kara 
wobec wielk ego niebezpiecze ństwa życiaji zdrowia lu- 
dzkiego, jakieby wyniknąć mogły w razie spożycia 
trujących gizybów przez chrześcijańskich mieszkań- 
ców naszego miasta ? 


TELEGRAMY. 


Mianowania. 

Wiedeń 2 stycznia. „Wiener Zeitung“ ogła- 
sze: Prezydent ministrów jako kierownik mini- 
sterstwa spraw zewnętrznych zamianował nadin- 
żyniere Józefa Adamskiego radcą badowni- 
etwa, inżynierów Emeryka Skawsk'ego, Jó- 
zefa Moczydłowskiego, Eu. h3go Fa- 
nenkę i Leonarda Czyneiela naudinżyniera- 
mi, adjnnktów budownictwa Józefa Ko pystyn- 
skiego, Franciszka Południewskiego, 
Stanisława Lorsza, Stanisława Ryszkę, Sta- 
nisława Teleńskiego, Mieczysława Ryb- 
czyfńiskiego, Stanisława Schulza, Marya- 
na Hofa, Karola Paszkowskiego iażynie- 
rami w państwowej słażbie badownietwa. 

Nowy Rok na cpsarskim dworze. 

Wiedeń 2 stycznia. Cesarz przed południem 
przyjął gratulacje noworoczne od areyksiążąt i 
dygnitarzy dworskich. Wieczorem o godz. 6 tej 
odbył się obiad familijny u cesarze, w którym 
wzię'i udział areyksiążęta, arcyksiężniezki, księ- 
żna Hohenburg, ks. Alojzy Lichtenstein, księżna 
Elżbieta A.malja Lichtenstein. 

Awans noworóczny w armji. 

Wiedeń 2 stycznia. Casaurz zamianował z d. 
1 stycznia 1904 w rezerwie 942 poruczników 
piechoty, strzeleów, pionierów, pułku kolejowego, 
55 poruczników kauwalerji, 107 artylerji polnej, 
25 artylerji fortecznej, 32 w oddziałach sani- 
ternych i 210 w trenie. 

Suspendowany burmistrz. 

Praga 2 stycznia. Bnrmistrz przedmieścia 
Żizkow, nazwiskiem Zdarski, przeciwko któremu 
toczy się śledztwo 0 rozmaite nadnżycia, został 
zasuspendowany z urzędu. 

Sytuacja noworoczna na Węgrzech. 

Budapeszt 2 stycznia. (Tel. wł.) Mowy nowo- 
roczne wygłoszone przez przywódców stronnictw 
wyjaśniły zasadniczo sytuację polityczną wewnę- 
trzną. 


Oświadczenie Kessutha. 

Budapeszt 2 stycznia. (Tal. wł.) Zapowiedź 
Franciszka Kossutha,żestronnietwo 
niepodległości nie zezwoli nigdy na 
zawarcie ugody w drodze $ 14 wywołało 
wielkie wrażenie tak u tutejszego rządu jak i u 
rządu w Wiedniu. 

Zasadnicza zmiana, sytuacji politycznej. 

Budapeszt 2 stycznia. (Tel. wł.) Sądzą tutaj 
powszechnie, że wobec oświadczenia Franciszka 
Kossutha, że jego stronnictwo nie zgodzi się na 
przeprowadzenie ugody $ 14 tym,yrząd austrjacki 
must zmienić zupełnie swoje postępowanie. Ko- 
nieeznem będzie dla dra Koerbera za- 
pewnić sobie większość parlamen- 
tarna, któraby uchwaliła ugodę i nakłonić 
Czechów do zaprzestania obstrukcji 
zajakąkolwiekbądź cenę. 

Oświadczenie Ugrona. 

Budapeszt 2 stycznia. (Tel. wł.) Frakcja 
Ugrona będzie dalej prowadzić ob- 
strukeję z tą samą nieprzejednaną zawzięto- 
ścią. jak dotvrhceas. 


poleca skład kapeluszy 


BIELIZNĘ WEŁNIANĄ (tee 
ZDZISŁAWA ZDANOWICZA w Krakowie, ulica Sławkowska L. 3, Hotel Saski. 
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Oświadczenie rządu. 

Hr. Tisza i rząd węgierski zwal- 
czać będą obstrukeję pokojowo; rząd 
chee aby obstrukcja pobiła się własną bronią, 
aby kraj i naród się przekonał, jaką niepoweto- 
wang szkodę ponosi państwo węgierskie przez 
zastój w sprawach państwowych, wywołany przez 
obstrukcję. Chee aby wyborey sami i głos opi- 
nji publicznej zmusił do zaprzestania obstrukcji. 

Wojna czy pokój ? 

Berlin 2 stycznia. (Toi. wt.) W środę pono- 
łudniu nadeszła do Peter:burga bardzo ważsa 
depesza od wicekróla Azji wschodniej Alekseje- 
wa. Po otrzymaniu depeszy car zwołał natych- 
miast ministrów na naradę. Minister wojny 
Kuropatkin był wiaśnie w teatrze, . 
kiedy adjutant cara wezwał go, aby 
bezzwłocznie udał się do cesarza. — 
Narada trwała 6 godzin bez przerwy. 

Zwołanie sejmu pruskiego. 

Berlin 2 stycznia. Sejm pruski zwołany zo- 
stał na 26 stycznia. 

Japonja chce wojny. 

Paryż 2 stycznia. (Tel. wł.). Japonja bez 
względu na to, czy nastąpi wypowiedzenie woj- 
ny, czy nie, obsadzi Koreę silnym korpusem. 

Rosja wobec Japonii. 

Londyn 2 stycznia. (Tel. wł.). Rosja nie 
jest do wojny przygotowana. Gdyby 
nawet Japonja obsadziła Koreę, to Rosja wojny 
nie wypowie do wiosny. Do wiosny ukoń- 
czy uzbrojenia i w kwietniu nastąpi wypo- 
wiedzenie wojny. 

Groza wojny trwa dalej. 

Londyn 2 stycznia. „Daily Telegraph* dono- 
si z Tokio pod datą wczorajszą: Położenie jest 
bardzo poważne, nawet pogorszyło się. Japonja 
wydała nagle rozkaz przerobienia trzech naj- 
lepszych okrętów handlowej marynarki na krą- 
żowniki wojenne. Z początku roku pomnażała 
Rosja ciągle liczbę okrętów wojennych w Azji 
wschodniej. 

Pojemność okrętów rosyjskich, która dotych- 
czas nie wynosiła więcej, jak 90 tysięcy ton, od 
Nowego R»kn ma być zmienioną na 200 tysię- 
cy ton. Część okrętów jest już gotową do od- 
jazdu na wody wscehodnio azjatyckie. 

Pojemność tonowa okrętów japońskich wyno- 
si 170 tysięcy ton. 

Transport wojsk rosyjskich. 

Port Said 2 stycznia. Rosyjski okręt trans- 
portowy „Kazan“ przejschał wczoraj z dwome 
tysiącami żołnierzy przeznaczonych do Portu Ac- 
tura przez kanał Sueski. ` 

Transport wojsk japońskich. 

Londyn 2 stycznia. „Daiiy Telegraph“ dono- 
si z Nagasaki: Kierownietwo kolei prowadzącej 
do Kuishu otrzymało polecenie, aby 2 stycznia 
przewiozło 5 tysięcy ludzi, którzy znajdują się 
w drodze do Korei, do Nagasaki i aby przetrana- 
portowało 20 tysięcy ton węgla dlajuzupełnienia już 
i tak wlelkich zapasów, znajdujących się w Naga- 
saki. 

Zakusy Niemioc. 

Waszyngton 2 stycznia. Nadeszła tataj wia- 
domość, że Niemcy cichaczem, ale stanowczo 
dążą do zapewnienia sobie składu węgla (stacji 
węg.owej) na St. Thomas (dnńskie Indje zacho- 

nie). 

Berlin 2 stycznia. Biuro Wolffa zaprzecza 
wiadomości, jakoby Niemcy ubiegały się o sta- 
cję węglową na St. Thomas. 

Na Bałkanie. 

Konstantynopol 2 stycznia. Porta zawiadomi- 
ła dzisiaj ambasadorów mocarstw zjednoczonych, 
że w wilajecie Adryanopol z miejscowości Jeni- 
dze nprowadzono czterech ehrześcian. Połącze - 
nie telefoniczne koło Tirnowa przerwado, a dzie- 
eko burmistrza z Ducanowa zabito. W Monasty- 
rze przychwycono dwóch członków bandy, któ- 
rzy zbierali składki i podbarzsii ludności. 

Reformy macedońskie. 
Konstantynopol 2 stycznia. W czasie wczoraj- 
szych gratulacji składanych przez tureckiego mi. _ 
nistra spraw zagranicznych u austro-węgierskię< ` 
go ambasadora omawiano także niektóre sprawy 
reform. Cywilnema ajentowi radcy Dworu M ül- 
lerowi przydzielony będzie konsul Rappa- 
port i aspirant konsularny do pomoey. Donie- 
sienie dzienników, jakoby jeneraż rosyjski Szo- 
stak miał być przydzielony do pomocy komen- 
dantowi żandarmerji w macedońskich wilajetach, 
jest nieprawdziwe, nawet choćby dlatego, że ma 
d wysoką rangę, aby mu powierzano taki man- 

at. 

Liczba ofiar pożaru. 

Chicago 2 stycznia. Dotąd stwierdzono, 
że 698 osób zginęło w pożarze, a 300 osób 
brakuje. 
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Komuż z inteligentnych i wykształconych Przemysłowców, Fabrykantów i Kupców nie jest 
wiadomo, że anons i reklama dziennikarska są dziś potęgą, która dla niejednego, umiejącego z nich 
korzystać, stała się i jest podstawą interesu i bytu, a niejednemu nawet przyniosła okazałe mienie? 
Byłoby zaś zbyteczną rzeczą przypominać, że o ile Dziennik jest poczytniejszy, t. j. więcej roz- 
powszechniony, o tyle niemniej na pewny skutek z iaserowania w tymże i na zwrot, wyłożonych na 
inseraty, kosztów, liczyć można. 


Takim Dziennikiem jest dziś bezsprzecznie 


wychodzący od lat 12-tu w Krakowie. 


Dziennik ten rozchodzi się na całą Galicyę zachodnią w największej ilości egzemplarzy — 
co notorycznie każdego czasu udowodnić możemy — jest też z wszystkich Dzienników najpoczytniejszy 
i we wszystkich warstwach, począwszy od prostego rolnika do najwyższych sfer — najbardziej roz- 
powszechniony, znajduje się bowiem tak dobrze w rękach Włościanina, jak każdego Obywatela- 
Ziemianina, Szlachcica, * Wielkiego Pana, Arystokraty, niemniej w rękach całego światłege Ducho- 
wieństwa. Że zaś u nas nie istnieją dzienniki fachowe, w którychby każdy swój produkt mógł polecić, 
przeto nasz Dziennik jest najodpowiedniejszym dla wszystkich wyż wymienianych P. T. Sfer, mają- 
cych jakikolwiek interes pod względem zbytu, kupna produktów rolniczo-gospodarczych, handlowo- 
przemysłowych, czy sprzedaży, zamiany, parcelacyi dóbr, realności, lasów i t. p.; jest on stósowny 
do ogłaszania wszelkich spraw, publiczność obchodzić mogących, zatem ważny także dla wszystkich 
Instytucyj, czy to prywatnych, czy miejskich, czy rządowych, jak Kasy Oszczędności, Kasy Zali- 
czkowe, Banki, Wydziały Rad Powiatowych, Kółka rolnicze, jak nareszcie dla wszystkich c. k. Sta- 
rostw, e. k. Sądów i Wysokich Władz- Autonomicznych i Rządowych. 

Niechaj nikt nie sądzi, że grosz na inserat wydany, jest straconym. Dowodem tego niedawny 
przykład dany nam przez znanych Amerykanów „BARNUM i BAYLEJ“, którzy nie żałując na niewidzianą 
u nas reklamę i ogłoszenia, — ściągnąli w kilku dniach tysiące widzów z Krakowa i okolic, a nie 
przedstawiając nic nowego, czegobyśmy nie widzieli — zebrał przeszło 100.000 czystego zysku z 3-ch 
przedstawień — dowodzą tego wszystkie inne narodowości i pojedyncze firmy (nawet w  Austryi), 
które nie wahają się kroci tysięcy rocznie na Inseraty wydawać, bo wiedzą, że takowe stokrotnie 
im się powrócą. — Korzystajmyż więc, przy ogólnej naszej biedzie, z tego wszędzie gdzieindziej 
wypróbowanego środka, bo ten jest niezawodny i jedyny do bezpośredniego zbliżenia się producenta 
do konsumenta, a zatem do ominięcia nieproszonego pośrednictwa (pochłaniającego lwią część naszej 
pracy), które, jak dotąd, przeważnie w rękach naszych „Najserdeczniejszych Przyjaciół* się znajduje, 
a ci znając potęgę ogłoszeń, w całej pelni korzystać z nich umieją i korzystają, skutkiem czego nawet 
na złym towarze majątki zarabiają, 

Aby umożliwić i rozpowszechnić więcej ten tak potężny środek ruchu w handlu i przemyśle, 
Administracya nasza zniża do możliwych granie, to jest do własnych kosztów nakładu, ceny Inseratów 
i zaprasza niniejszem wszystkich P. T. Interesowanych, aby we własnym swym interesie z usług jej 


jak najczęściej korzystać raczyli. A - 


Za Administrację Działu Inseratowego „GŁOSU NARODU“ 


WŁODZIMIERZ STRYCHARSKI 
w Krakowie, róg ulicy św. Krzyża i Mikołajskiej L. 7. 
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Pren 


na czasopisma 


polskie, francuskie, niemie- 


umeratę 


ckie, angielskie i włoskie 


przyjmuje, 
zapewniając szybką i punktnalną 
ekspedycyę 2618 


KSIĘGARNIA KATOLICKA 


Dre W. Mitkowskiego 


w Krakowie 
6, ulica św. Jana, Hotel Saski 


annn 


? 
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PRACOWNIA 
szat kościelnych 


„ZOFIA 


Rzeszów, ul. Sandomierska 22 
‘poleca P. T. Dnchowieństwu swoje 
wyroby, po możliwie majniższych 
cenach. Ornaty od 14 złr. i wyżej, 
kapy od 22 złr.i wyżej. Na żądanie 
posyła kilka sztuk do wyboru. — 
Przyjmuje do roboty baldachimy, 
chorągwie, sztandary eechowe, bie- 
liznę kościelną, birety, wszelkie 
naprawy starych ornatów i haftów. 
Również przyjmuje zamówienia na 
teretrony i" Drogi krzyżowe. 3426 


Biuro nauczycielskie Stefa- 
nil Łapszów z Trembeckich Zwililng 
Kraków, nl. św. Jana L. 2. róg rynku 
główn. poleca: Nauczycielki Polki I cu: 
dzeziemkł z dyplomem i bez tegcź z 
wyższą muzyką i doskonałym językiem 
francnskim, angielskim i niemieckim, 
Nano ycieli, Gawernerów, Polaków i 
Niemców, z maturą szkoły realnej i gi- 
mnazyalnej, Buchalterki z egzaminem 
rachunkowości państwowej, Osoby do to- 
warzystwa i zarządu. Bony wychowa- 
wczynie, Freblanki, Polki i Niemki z 
krawieczyzną, oraz zwykłe bony ró- 

żnej narodowości. 3135 4 0 


Najlepsze pokojowe pachnidło 


| LONDON, PARIS BERLIN, WIEN. - 
Do nabycia w większych składach 


perfumeryj. 898 


Cukier Przeworski 


w głowach, kostkach i mączee, 
wyborowe, importowane, prawdziwe 


Kawy Geylońskie 


Jawa i Mocca 
W MAGAZYNIE 3280 


JULIUSZA GROSSEGO 


Kraków, Rynek L. 34. 
Dla Wieśniaków! 


Poszukuję folwarku do rozpar- 
eelowania, dobrej pszennej gleby i prze- 
Baa, we wschodniej Galicji, 

lisko stacyi kolejowej. Kościół w miej- 
scu wymagany. Bez długu Banku hi- 
potecznego. Źądany kontrakt zaraz przy 
kupnie. Łaskawe zgłoszenia pod adre- 
sem: Jan Halota, Tarnów. 3383 5 5 


MIODOSYTNIA KAZIMIERZA ROBAGKIEGO 


Miód stołowy lekki butelka 50 ent. 
Miód stołowy mocny butelka 60 cnt. 
Miód stołowy wytrawny but. 70 ent. 


Władcicielka i wydawczyni: Józefa ROgoszowa. 
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Na Gwiazdkę i na N. Rok 


ze wszystkich 


poleca 


6) WŁ. LIMANOWSKI, Zegarmistrz 


Kraków, Sukiennice L. 18 
Zegarki Prawdziwe Roskvpf Patent 
„Omegi“ Longines itd. złote, srebrne, 
stalowe, niklowe. Zegarki niklowe od 
3'50 i wyżej. Bndziki amerykańskie od 
Y złr. z gwarancją. Przyjmuje wszelkie 
naprawy. 3348 7 10 


o oo 
0000000000000000 

DO SPRZEDANIA kilka bar- 
dzo rentownych kamienic, ewentualnie 
może być która zamieniona na mają- 
tek nadający się do parcelacyi. 


DO ULOKOWANI« 28300 
Koron, w eałości na dobrą hipotek E 


Wiadomość w kancelsryi adwokata 
Dra Franciszka Mussila w Krakowie, 
ul. Karmeiieka L. 16. 3409 3 3 


09909999:90000090 
Kraków dnia 18/12 1903. 
L. 2530. 


KONKURS. 


Podpisany Komitet e. k. Towarzy- 
stwa rolniczego ogłasza nlniejszem kon- 
kurs ma posadę kierownika 
biura rachunkowego, które pro- 
wadzi buchalteryę dla poszczególnych 
członków Towarzystwa do binra przy- 
stępujących. | 

Wymagana jest dokładna znajomość 
rachunkowości rolniczej, a zatem zæ 
równo rachunkowości, jak rolnictwa. 

Pierwszeństwo mieć bedą kandydaci, 
którzy wykażą się praktyką w innych 
biurach rachunkowych rolniczych. 

Płaca wedle kwalifikacyi, od 1800 
do 2400 kor. z możliwem podwyższe- 
niem na przyszłość. Posada jest do « b- 
jęcia od 1-go lutego 1904 r. Termin 
do wnoszenia podań do 10 stycznia br. 

Z Komitetu c. k. krakowskiego 


„WSPIEKAJMY CODZIEN PRZEMYSŁ OJCZYSTY". 
Bien aere i |. 
NAJWIĘKSZY ZAKŁAD POGRZEBOWY 


JANA WOLNEGO 


jedyny w Krakowie, posładający własną fabrykę trumien. 
Wielki wybór trumien metaiąwych | z drzewa. 


Główny skład ul. św. Tomasza L. 4 (tuż przy pl. Szcze- 
pańskim), Telefos Nr. 331, — Filia ul. Kopernika L., 6. 
Zakład urządza pogrzeby od najskromniejszych do najwspanialszych 
ze znaną ścisłą punktnalnością, uchylając pozostałej rodzinie wszelkich 
trudów. — Zakład podejmuje 8 


przewozu i sprowadzania zwłok 
rajów Europy. 2615 


Ceny możliwie najniższe, na żądanie opłata ratami miesięcznie. 


Największy w kraju 


IMPORT i EXPORT KAWY 


oraz 


PALARNIA 


najnowszego systemu 


Jakóba Piekły w Podgórzu 


poleca: 
Kawa Campinas 


a Quatemala.. 1 , „ 140 
2 Ceylon indyjski „  „ 160 
- Costa-Rica. . 1 „ + 1572 
2 Ceylon angielski „ „ 200 
z Mocca arabska l „ „ 20 


Kawy palone: 
Campinas 1 kilo złr. 
Qnatemala a 
Ceylon indyjski .... 
Ceylon angielski 2:40 
mieszanina Karlsbad 

Wielebnemn Dovehowieństwu, Kla- 
sztorom i Odsprzedającym znaezne n- 
stępstwa. 8205 8 10 


5 kilo na prowincyę wysyłam opłaeone. 


1:40 
1:60 
1:96 


n 


Pomocnik handlowy 


zawodu korzennego, dobrej kon- 
duity, władający językiem pol- 
skim i niemieckim, uzdolniony 
do szybkiej ekspedycyi, znajdzie 
umieszczenie w naszym handlu 


J. SCHAITTER i SPÓŁKA 


w Rzeszowie. 3416325 


Rutynowany gospodarz 


Poznańczyk, kawaler, z kilkunastole- 
tnią praktyką, przyjmie posadę w cha- 
rakterze ekonoma. — Łaskawe oferty 
„dla ekonoma* do Administr. „Głosu 

3 


3390 Towarzystwa rolniczego. Narodu*. 3430 2 
| eg | 


APTEKA POD „ZŁOTYM SŁONIEM* 
H. Bartmańskiego i Sp. 
w Krakowie, przy ulicy Grodzkiej L. 22, 


poleca własnego wyrobu 


ESSENCYĘ ŁOPIANOWĄ 


powszechnie znany i wypróbowany 
Flakon mniejszy 1 kor. 


Ziółka piersiowe Dra 


środek przeciw wypadaniu włosów. 
Flakon większy 2 kor. 


Wilh: Ima Seeburgera 


środek znakomity dla cierpiących na piersi, na kaszel, na chrypkę i na 


wszelkie zaflegmienia.jj Pakiecik 40 hal. 


3370 6 10 


UWAGA: Jedynie prawdziwe w tym opakowaniu. 
WINA LECZNICZE 


znakomite, wyrabiane na starej maladze. Szczególniej połeca sie WINO 
CHINOWE i REBARBAROWEĘ. Cena flaszki 2 E. 40 h. 


PRZESYŁKI POCZTOWE ZAŁATWIA SIĘ ODWROTNIE. ? 


ECA a e a e. 


XOKK KKK IIKIK KIK KOK IKAIOK 


Rządowo 


Fabryka wód minerabych sztucznych i specpalnych ecmnicryeh 
K. RZĄCA i Ć 


rmĄ : 


uprawniona 


2612 


w Krakowie, ul. ćw. Gertrudy L. 4, 
wyrabia pod kontrolą komiayi Przemysłowej Towarzystwn Lekarskiego 
Krak., poleaone przez toż Towarzystwo 
WODY MINERALNE SZTUCZNE 


cdpowiadające składem chemicznym wodom : Bliliskiej, Bleskuekiorskiej. 


Seiterskioj, Viohy, Maryomhadzkiej, Homburg, Klsslugen, tudzież specy 
lecznicze jak: litową, bromową, jodów: 
lesznicza uorwalue z przepisu Prof 


alne 
żelazistą, kwaśną cras wody 
aworskiego. — Sprzedaj 


cząstkowa w aptekach i drogueryach. — Cenniki na żądanie darmo. 


AAA AA AA KIEJ AAA AARONO 


Miód kuracyjny butelka 80 cnt. 
Miód esencja butelka 1 złr 
-Miód kopowiee butelka 1 złr. 30 ent 


- Redaktor odpowiedzialny: Dr. Antoni Beaupré. — 


UCZNIA. 


poszukuje księgarnia 


S. A. KRZYŻANOWSKIEGO |: 


3403 5 8 || 


w Krakowe. 


Tyko l Genewskich Fadryk [inin zwięzła ustną i pisemi. 


można dostać Roskopf ko- 
lejowy punktualnie idący, 
z rzetelną gwarancy4, za 
bajeszną cenę, 2 rłr. 58 c. 
lepszy 3 złr., najlepszy 8 
złr. 50 ct. Zamówienia z 

k prowincyi wysyłam odwro 
tnie i za zaliczką Dostarczam również 
Genewskie zegarki srebrne i złote od 
najtańszych do najdroższych. 

Adres: Filia Genewskloh zegarków, 
Skrytka pocztowa Nr. 13/1, Kraków. 
3149 0 10 


Zarząd pasieki 


Antoniego Kralńskiego 


w Jezlerzanach ad Czortków, 
wysyła w każdej pi rzo roku miód prza- 
śny, prawdziwy lipcowy, w stanie płyn- 
nym lub twardym, w 6 kg. blaszan: 


„.1 kilo złr. 108| Kach za 7 kor.; (wszystko oyłatnie) 


Wysyła również wyszezególniony na 
kilka wystawach Miód pitay „Ka 
sztelański* i miody owocowe jak 
wiśniak, maliniak, dereniak  porzecz- 
niak, agrestniak, poziomczak itp. w 5 
kg. blaszankach, za cenę 6 kor. 20 h.. 
(wszystko opłatnie). 28386 20 30 
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Sprzedam, zamienię, dopłacę. 


DOM b. porządny, dający znaczny 
dochód, mieszkania ładne, okolica pię. 
kna, ogród owocowy, stajnie, wozo. 
wnie murowane, blisko Krakowa, sprze- 
dam, zamienię ne. folwark lub więxszy 
dom na prowincyi, potrzebną sumę do- 
płacę. Dia porozumienia proszę adre- 
sować : Poste restaute Kraków, dla 
„FELIKSA*. 


Dr. UHMY 


„KAWA ZDROWIA” 


wyrabiana przez fachowych ludzi u 
najpożywniejszych produktów roślin- 
nych, zastępuje w zupełności zwykłu 
kawę, zatem przewyższa wszelkie fa- 
drykaty niemieckie, bo ule jest Żuduą 
femieczką jak up. Kuelpowska. Kilogram 
kosztuje tyiko 70 ct. — Wszędzie do 

nabycia. 2618 150 


Waśniewski, Łuczko i Sp. 
Fabryka „Kawy Zdrowia” w Podgórza. 
z ostrzami 


Słynne pó: skdedanomi 
U , , U 5 
Arbenza ° harani 
i tejże firmy możyki do uagulotków 


poleca WW. EJTALSIK1 
handel żelaza, Kraków. 2619 


EKONOM 


poszukuje posady od Nowego Roku lub 
iej, za małem wynagrodzeniem. 


Maliniaki. Wiśniaki. Dereniaki 


Papier z fabryki Braci Fiałkowskich w Bielska. 


„GŁOS NARODU". 


SJ DELETTREZ Cammu PA 


Do nabycia w większych składach perfumeryj. 


założona w roku 1841 — Kraków ul. 


Sławkowska I?! 26 — poleca: 
Mis kasztelański butelka 1 xłr. 50 cnt. 
Miód maliniak butelka 1 złr. 50 ent. 


W drukarni W. Korneekiego w Krakowie 


| Ulica W 


U 
Nr. 

= 
BKĘKĘCEĘ -LE-CCEEEECCEECEECHESEECEG + 


[KURS PRYWATNY: 


dla nanki 
rachunkowości państwowej i buchal 
ulica Kopernika L. 8, 


4 Korzystny razultat tejże zapa 
ny. Dla Pań osobne godziny. “ñ 

zamożnym specyctne ulgi. Dla za 

$ miejscowych urządza się kurs nie- 

a dzielny, co nie opóźnia terminu złe 

H żenia egzaminu, względnie na cz 

nauki przyjmuje na mieszkanie wr 

3 z wiktem pod bardzo przystępny 

A warunkami. — Kurs ten zosta: 

4 przeniesiony z dn. 1 stycznia 16 

ina plac Matejki L. 9, lip, 3186, 

j W. GRZYBEK 

ck. urzędnik rach. 


=— maasnaZz" in 
Początkujący koncypienr 
adwokacki, poszukuje posady. Wim 
mość ped: T. Ch. Kraków, ulica Krót 
L. 10. 3412 2 
Maszyna do bicia mięse 


(t. z. Sehlagmeschine) jest zaraz 
sprzedania w cenie przystępnej W. 
w handlu nl. Stschowskiego 25. 3 


ba ag MEGT -ap 

Dużo” pieniędzy! 
4 p r4 J: 
miesięcznie do 500 złr. może 
zarobić każdy łatwym sposo- 
g bem bez szczególnej wiadomo- 
ści, uczciwie i bez kosztów, |” 
Poślijcie tylko zaraz swój a- FP 
adres pod: E. 1036, Annoncen 
Abteilung des 3109 


Merkur’ Mannheim 
Meerfeldstrasse 44. 


fs 
olska L. 2 
naprzeciw „Sokoła“ 2 pok: 
chniè, na parterze. Wiadomeść 4 
3268 1 0 


0DEZ YA 


do serc mitosiernych! F 


OSOBA z dobrej rodziny, wdcwa pc 
wyższym (ficerza wokutck "3 


wą 


i choroby jest w bardzo oj “kaner 
łożeniu, prosi litościwe serca o | 
ciepłą £ pożywienie, bo litera.u:= z 1% . 
z głodu. Może kto się zlituje i ; 
obiad ulbo kolację a Bóg st 
wynagrodzi. Teraz zima, vie l 
na opłacenie pomieszkanie an ^% m 
gle. Bliższych informacy uw © da 
ministracya „Głosu Naroun* r „a *w. 
Krzyża Nr. 7. Su65 5 


=æ. 26 jp] 
— ` 
; 


mna 


J. H. Kowals 


Fryzyer teatru ludor =, 
Kraków, Długa č. - 


ma zaszczyt polecić pp. Am : 
rom teatrów swój wielki w.ś ; 
peruk. bród, wąsów itp. oraz $ 
potrzebnych artykułów > cra- 
kteryzowania, jakotokre; | 7 ap- » 
cuską, szminki, mastyks do |= - 
pienia, wypożyczam peruki, pod 
muje się charakteryzowania 
miejscu i na prowincyi po cen: 
bezkonkurencyjnych. 2975 0 


a ae 


RARDZO ŁADNE 


SZKICE OLEJN 


tanio do nabycia. 


Wiadomości udzieli Admini: 
„Głosu Narodu“. 2778 


1789 2 i 


